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F. Jones et Cie, A. Lorette, Jules Fortin et Cie, de Raczkowski.

Zwycięskie walki 
w Karpatach i na Bukowinie.

W iedeń, 17 lutego.
Urzędowo ogłaszają 16 lutego :
Ogólna sytuacya w Królestwie Polskiem i w Galicyi zachodniej niezmieniona. 

Odbyły się tylko walki artyleryi.
Na froncie karpackim toczą się gwałtowne walki. Odparto kilka ataków, w yko

nanych przez Rosyan w dzień i w nocy na pozycye sprzymierzonych, i zadano nie
przyjacielowi ciężkie straty. W zięto przytem do niewoli 400 jeńców.

Akcye na Bukowinie mają przebieg korzystny. Linia Seretu została przekro
czona. Rosyanie zostali wśród ciągłych utarczek odparci ku Prutowi.

Na południe od Kołomyi, gdzie rozwinęły się większe walki, zabraliśmy wczoraj 
przeszło 500 jeńców.

Z astęp ca  szefa sz tab u  g en e ra ln eg o , von Hoefer, m arsza łek  p o ln y  p o ru czn ik .

Sukcesu  n iem cóo  
na prawym brzegu Wisły.

Zajęcie Płocka i Bielska.
B erlin , 17 lu teg o .

W ielka  główny kwatera  16 lutego donosi :
Walki podczas pościgu na granicy Prus Wschodnich i z drugiej strony granicy 

mają dalszy korzystny przebieg.
W Polsce, na północ od W isły, po krótkiej walce obsadziliśmy Bielsk i Płock. 

Około 1000 jeńców wpadło w nasze ręce.
W Polsce, na południe od W isły, nie wydarzyło się nic ważniejszego.
W zagranicznej prasie pojawiły się aw anturnicze pogłoski o niezmiernych s tra 

tach niemieckich w w alkach  na wschód od Bolimowa z początkiem lutego. Stwierdzić 
należy, że niemieckie s tra ty  przy tym  a ta k u ,  w stosunku do osiągniętego wyniku, były 
nieznaczne.

Naczelne kierownictwo armii.

Odparcie ataltfw fraacusKich 
aa Zachodzie.

Berlin, 17 lutego.
W ielka główna kw atera 10 lutego donosi :
Nieprzyjacielskie ataki na zajęte przez nas 

koło St.Eloi angielskie okopy strzeleckie, zosta
ły odparte.

Zresztą nie ma nic ważniejszego do donie
sienia.

Naczelne kierownictwo armii.

Cesarz Wilhelm 
wśród zwycięskiej armii.

Berlin, 17 lutego.
(T. B.) Biuro Wolffa donosi z Ełku : W ażny 

• tap  kam panii zimowej na Mazurach stanowiły 
walki pod Ełkiem i w okolicy Ełku, gdzie Ro
syanie mieli silne punkty  oparcia. Wojskom 
niemieckim udało się przed oczyma bawiącego 
na froncie naczelnego wodza w dn. 14 bm. wy
przeć nieprzyjaciela ze wszystkich pozycyj na
około miasta.

Zaledwie zwycięzcy wkroczyli do m iasta, gdy 
zjawił się także cesarz Wilhelm i tam w głó 
wnych ulicach i na rynku w obecności wielu 
jeńców rosyjskich, w itały go różne oddziały 
armii. Na rynku, wśród zdruzgotanych domów 
i znacznie uszkodzonych kościołów, rozegrały 
się pamiętne sceny. Żołnierze, nadchodzący wła
śnie z ciężkich walk, zwalani błotem i krwią, 
zebrali się naokoło cesarza, który  wygłosił do 
nich przemowę, dziękując im za trudy  i po
święcenie. W szyscy odśpiewali potem hymn na
rodowy niemiecki. W yjeżdżając z miasta, ce
sarz spotkał jeszcze dwa bataliony przychodzą
ce właśnie i wyraził im także uznanie i podzię
kowanie za waleczność w ostatnich bitwach.

„Anglia zadowolona41...
Minister Lloyd George o wojnie.

Londyn, 17 lutego.
(T. B.) Pierwszy Lord admiralicyi C h u  r- 

e h i 11 wniósł wczoraj do Izby niższej e ta t flo
towy, przyczem wygłosił ekspose, podnosząc, 
że Anglia ma powód być zadowoloną z dotych
czasowego wyniku wysiłków i działalności flo
ty. Były chwile, w których flota musiała się 
bardzo wysilić. K ontyngent australski, kanadyj
ski i indyjski były w drodze do Anglii, a potę- 
ana eskadra niemiecka znajdow ała się na Ci

chym Oceanie. N aturalnie że były straty , ale nie 
sądzę — rzekł Lord Churchill — żeby angiel
skie interesy żywotne mogły być narażone. N a
sza odpowiedź nie będzie może zupełnie bezsku
teczną.

Niemcy nie użyją względem nas bezkarnie 
swego systemu korsarstw a i mordu. Mani wszel
kie powody przypuścić, że zastosowana przez 
flotę angielską presya gospodarcza da się od
czuć w Niemczech. Dotychczas nie chcieliśmy 
przeszkadzać importowi środków żywności, nie 
udaremnialiśmy utrzym ania ruchu bezpośrednie
go neutralnych okrętów do portów niemieckich, 
bez przeszkody dopuszczaliśmy do Niemiec a r
tykuły  przewożone na okrętach neutralnych. 
Ale przyszedł czas, kiedy musi się rozważyć, 
czy państwu, które swoją polityką uchyla się 
ustawicznie poza wszelkie zobowiązania między
narodowe, nienależy odebrać korzystanie zpraw- 
międzynarodowych.

Londyn, 17 lutego.
(T. B.) Na posiedzeniu Izby niższej Lloyd 

G e o r g e  omawiał konferencyę finansową w 
Paryżu i powiedział, że uchwalono, aby każde 
państwo starało się pieniądze na własne cele 
zabrać o ile możności we własnym kraju. Gdyby 
jednak była potrzebna pomoc na zakupna za 
granicą, to ci, k tórzy  będą te  potrzebne środki 
posiadali, będą w miarę sił pomagali. Wspólne 
pożyczki podejmować się jednak będzie tylko  
dla udzielenia zaliczek mniejszym zaprzyjaźnio
nym państwom. Pierwszych 50 milionów funtów 
na zakupna rosyjskie za granicą będą zebrane 
wr równych kwotach na giełdzie paryskiej i lon
dyńskiej. 10 milionów rosyjskich bonów skarbo
wych już subskrybowano.

Londyn, 17 lutego.
(T. B.) W swojej mowie w Izbic niższej Lord 

G e o r g e  powiedział jeszcze : Wspólne wy
datki sprzymierzonych w ubiegłym roku prze
kraczają dwa miliardy. Udział angielski wynie
sie prawdopodobnie około 100 lub 150 milionów 
więcej, niż innego wielkiego mocarstwa. Sprzy
mierzeni zwalczają całą zmobilizowaną siłę nie
miecką z wojskiem, które stanowi mniej, aniżeli 
trzecią część ich siły. Mówca podniósł skutki 
zniesienia alkoholu w Rosyi.

Przemyśl — Belgrad.
Sofia. (Teł. pryw.) Serbski „Mali Journal11 

pisze: Przemyśl oblężony od kilku miesięcy 
posiada mąkę i chleb, a wolny Belgrad nie m»“ .

Nacisk trójporozumienia na Grecyę.
(P. LI.) Grac, 16 lutego.

Do „Grazer Post“ donoszą ze Salonik : Do 
francuskiego krążownika, k tó ry  stoi tu ta j na 
kotwmy od SI stycznia i wyładował mataryał

wojenny dla Serbii przeznaczony, przyłączył 
się wieczorem 2 lutego angielski krążownik 
„Aussar" mający na pokładzie angielskiego ofi
cera, którem u polecono przestudyowanie kwe- 
styi wysłania wojsk posiłkowych do Serbii. Te 
i inne też poszlaki wskazują na to, że mocar
stwa trójporozumienia w ywierają znów silny 
nacisk na rząd grecki, aby porzucił neutralność. 
Panuje rzeczywiście przekonanie, że wkrótce 
rozegrają się tu taj ważne wypadki. To jest 
pewnem, że niesłychanie napierają na rząd gre
cki, aby albo wysłał sam wojska pomocnicze do 
Serbii, albo też by dozwolił na przewóz obcych 
pomocniczych materyałów.

W Serbii pogarszają się stosunki coraz wię
cej. W arto zanotować fakt, że kilka fabryk far
maceutycznych niemieckich odesłało pieniądze 
cofnąwszy zamówienia firmom salonickim z 
uwagą, że nie chcą dostarczać towarów, k tó 
rych wysyłka przeznaczona jest do Serbii.

Rozbicie się okrętów angielskich.
Londyn. (T. B.) W niedzielę rozbił się koło 

Fallmouth angielski okręt żaglowy „Androwe- 
da“ z ładunkiem zboża dla Londynu. Okręt i ła
dunek przepadły. Załoga prawie cała ocalała. 
Angielski parowiec „Toultrader“ zatonął w k a
nale. Z załogi trzech ludzi ocalało.

Ochrona żeglugi neutralnej.
Chrystyanla. (T. B.) Norweski Związek w ła

ścicieli okrętów  uchwalił, aby na wszystkich 
okrętach norweskich, znajdujących się w dro
dze do Anglii, albo Francyi, jak  najrychlej u- 
micszczono w sposób widoczny słowo „N orge“ 
wraz z barwami norweskiemu

W ykupywanie się ze służby wojskowej 
w Turcyi.

Konstantynopol. (T. B.) Izba przyjęła w dro
dze nagłej ustawę, zezwalającą rezerwistom 
armii terytoryalnej na wykupywanie się ze słu
żby wojskowej za zapłatą taksy  wojskowej 44 
funtów, na czas trwania obecnej mobilizacyi.
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W yjazd bar. Buriana do Budapesztu.
Wiedeń. (T. B.) Minister spraw zagranicznych 

Burian wyjechał wczoraj wieczór do Budape
sztu.

Zajęcie zapasów zboża na Węgrzech.
Budapeszt. (T. B.) Dziennik urzędowy ogła

sza rozporządzenie m inisteryalne, podług k tó 
rego objęcie zapasów pszenicy, żyta, jęczmienia 
i owsa przez Komitet gospodarczy ma się roz
ciągnąć także na zapasy kukurydzy i inne nie- 
zawarte w pierwotnem rozporządzeniu zapasy 
produktów rolniczych.

Nowy poseł belgijski przy W atykanie.
Rzym. (T. B.) „Tribuna11 donosi : Poseł bel

gijski przy Watykanie wniósł dymisyę, która 
została przyjętą. W jego miejsce zamianowany 
został były minister sprawiedliwości Van den 
Heuvel.

Organizacya pośrednictwa pracy 
w Niemczech.

Berlin. (T. B.) Biuro Wolffa donosi : Różne 
organizacye przemysłowe w Niemczech, które 
dotąd z powodu różnic politycznych wzajemnie 
się zwalczały, po rokowaniach z rządem, jedno
myślnie się zgodziły na jednolitą ustawę o po
średnictwie pracy.

Wylew Tybru i trzęsienie ziemi.
Rzym. (T. B.) Stan wody na Tybrze był wczo

raj niezmieniony i dopiero koło wieczora poczę
ła woda opadać. A kcya ratunkow a trw a dalej. 
Władze zarządziły w kilku miejscach wstrzy
manie ruchu, z powodu obawy zapadnięcia się 
ziemi. W zalanych okolicach urządzono ruch 
barkami. Król zwiedził także wczoraj stojące 
pod wodą okolice Rzymu.

J a k  dzienniki donoszą, odczuto wczoraj rano 
w Ci ta Ducale, Aquila i Kazano Romano silne 
trzęsienie ziemi. W Nazano zawalił się dom, pod 
którego gruzami jedno dziecko zginęło, a 6 o- 
■sób odniosło rany.

Zakaz osiedlania się zbiegów z Turcyi 
w Bułgaryi.

Sofia. (T. B.) Agencya bułgarska donosi, że 
wobec wielkiego napływu obcych poddanych 
z Turcyi, rząd wydał zakaz osiedlauia się ich 
w Królestwie bułgarskiem.

Wtargnięcie Albańczjków 
do Serbii.

Nisz, 17 lutego.
(T. B.) Serbskie biuro prasowe donosi: Wczo

raj przekroczyli* Albaóczycy wielkiemi masami 
oasaą grasicę w departamencie Priwent. Wobec

liczebnej przewagi nieprzyjaciół, musiały się 
nasze wojska i władze cofnąć. Albaticzycy ru
szyli w kierunku Zapodu, Topoljany i Glawo- 
czniey. W kilku miejscowościach udało się im 
przerwać linie telegraficzne i telefoniczne.

Nisz, 17 lutego.
(T. B.) Serbskie biuro prasowe d o n o s i: Atak 

Albańczyków rozszerza się coraz więcej. Do
tychczas wpadły w ich ręce Zapod, Topoljana, 
Glawocznica, Yrbnica, Djuri i Vraniszte. Albań- 
czycy ruszają na wschód od Djuri na Kuru 
Derwent. Podczas odwrotu naszego, mieliśmy 
stu ludzi niezdolnych do walki, w tern dwóch 
oficerów. Niema wiadomości o losie garnizonu 
w Djuri, k tó ry  nie mógł się wczas cofnąć.

Zatarg Turcyi z Grecyą
Ateny, 17 lutego.

(T. B.) Agencya telegraficzna donosi pod da
tą 15 b. m.: Poseł grecki w Konstantynopolu, 
Panas, omawiał w sobotę z Wielkim Wezyrem, 
szczegóły przeprowadzenia żądanego zadośću
czynienia. O 1-szej nad ranem Wielki Wezyr 
doniósł ponownie posłowi, że Porta gotow a jest 
dać zadośćuczynienie, ponieważ jednak zażąda
ła nowego terminu, a Panas z własnej inieya
tyw y postawił był termin 24 godzinny, nie mógł 
zgodzić się na przesunięcie term inu i opuścił 
wczoraj Konstantynopol. W yjazd posła mimo to 
nie wyklucza przyjaznego załatwienia konfliktu 
w razie, jeżeli Porta pospieszy się dać żądane 
zadośćuczynienie.

Konstantynopol, 17 lutego.
(T. B.) Tutejsze koła dyplom atyczne zdziwio

ne są, że poseł grecki naw et w tedy jeszcze 
obstawał przy swoim wyjeździe, którego też 
dokonał w największym pośpiechu, gdy już na
stąpiła zgoda co do drobnych nawet punktów. 
W pewnych kołach nie tracą jeszcze nadziei, 
że zajście będzie załatwione i normalne stosunki 
dyplomatyczne między Turcyą a Grecyą będą 
przywrócone. Ambasador austryacki P a l l a -  
v i c, i n i i niemiecki W a n g e n h e i m  odbyli 
wczoraj dłuższą konferencyę z wielkim W ezy
rem. Jak  słychać, Porta swojego posła z Aten, 
nie odwołała.

Opieka uad uchodżctwem 
wojennem.

Dnia 15 lutego 1915 odbyło się posiedzenie, 
obywatelskiego Kom itetu opieki nad uchodźca
mi ; przewodniczący ks. Dr C a  p u t a  przedsta
wił dotychczasową działalność Komitetu, jak  
następuje :

Z chwilą zarządzenia przez władze wojskowe 
dobrowolnej ewakuacyi Krakowa, zawiązał sio 
z inieyatyw y konferencyi prezydyalnej Rady 
m iasta Komitet obywatelski, k tó ry  podzieliwszy 
się na kom itety dzielnicowe, otoczył opieką lu
dność wyjeżdżającą z miasta, przeznaczając dla 
niej opiekunów, którzy nad nią w miejscach 
jej nowego pobytu mieli czuwać. Opiekunowie 
otrzym ywali z Prezydyum  miasta legitymacye 
i fundusze na najkonieczniejsze potrzeby u- 
ehodźców’, a  do funduszów tych przyczyniał się 
także Komitet w miarę środków. Na podstawie 
relacyj opiekunów i specyalnie wysłanych dele
gatów’, czynił K om itet stosowne przedstawienia 
w Prezydyum  miasta, które interweniowało u 
centralnych władz rządowych na korzyść nale
żytego rozmieszczenia i zaopatrzenia uchodź
ców. Zarazem przyszedł K om itet do przekona
nia, że sprawa uchodźtwa wym aga szczegóło
wej opieki, k tó rą dać mogły koła poselskie i 
dlatego z początkiem listopada przedstawił pre
zesowi Koła polskiego potrzebę stworzenia sto
sownej organizacyi, zlecając swoim członkom, 
którzy zamierzali w yjechać do Wiednia, aby 
i nadal sprawą ewakuowanej ludności się zaj
mowali i oddali się na usługi kół poselskich. 
Nadto szczególny nacisk położył Komitet na to, 
by ludności nie umieszczano w barakach, lecz 
w’ wolnych mieszkaniach, względnie w niezaję- 
tych miejscowościach kąpielowych i aby  posło
wie ludność uchodźczą odwiedzali i jej potrzeby 
badali.

Gdy z inieyatyw y Prezydyum  Koła polskiego 
pestanowdonem zostało stworzenie przy W ydzia
le krajow ym  centralnego biura opieki nad u- 
chodźtwem wojennem i doszło do wiadomości 
przewodniczącego, że przeprowadzenie tej or- 
ganizacyi wbrew zapewnieniom z wielu stron 
nie nastąpiło, poczytywał sobe przewodniczący 
za obowiązek zaprosić Komitet oclem zajęcia 
w tej sprawie stanowiska.

Następnie Komitet po rozpatrzeniu sprawy 
uchodźtwa wojennego uchw alił:

a) Społeczeństwo polskie ma obowiązek roz
ciągnąć opiekę moralną i m ateryalną nad całem 
swem uchodżtwem wojennem ; b) organizacya 
centralnego biura opieki nad uchodżtwem przy 
W ydziale krajow ym  w myśl projektu Prezesa 
Koła polskiego Dra Leo powinna być jak  najry 
chlej przeprowadzona i to koniecznie z współ
udziałem pierw iastka obywatelskiego ; c) Ko
mitet uchwala wysłać w tej sprawie memoryał 
do Koła polskiego i W ydziału krajowego.

Kronika,
Namiestnik Dr Korytowski w Krakowie. I’.

Namiestnik Dr W itold K orytowski, przybył 
wczoraj do K rakowa i zamieszkał u p. delegata 
Adama F e d o r o w i c z a ,  u którego spędził 
wieczór w liczniejszem gronie.

K rakow ska filia c. k. Biura korespondencyj
nego komunikuje: Namiestnik Dr K o r y t  o w- 
s k i objeżdżając zachodnie powiaty kraju , przy
był tu wczoraj wiecz. z Myślenic. Namiestnik 
przyjmował w Kętach, Andrychowie, W adowi
cach, Kalw aryi i Myślenicach duchowieństwo, 
reprezentacye władz wojskowych i cywilnych 
oraz naczelników gmin odnośnych powiatów i 
omawiał z nimi szczegółowo szkody, spowodo
wane przez wydarzenia wojenne. Wieczorem 
odbył się na cześć nam iestnika Dra Korytow- 
skiego obiad u W iceprezydenta nam iestnictwa 
Dra F e d o r o w i c z a  przy udziale duchowień
stwa, naczelników, władz cywilnych i wojsko
wych i innych. Ju tro  udaje się Namiestnik 
w dalszą drogę dla zwiedzenia innych powiatów 
zachodnich.

(Przyp. Red. N am iestnik przybył wczoraj 
wieczorem przed godziną 7-mą automobilem, 
w towarzystwie r. dworu Ustyanowskiego, zaj
m ując apartam enty  w tutejszym  gmachu staro
stw a przy ul. Basztowej. Namiestnik zabawi 
prawdopodobnie do czw artku rana; jutro udaje 
się n a  objazd powiatów Podgórskiego i Wieli
ckiego; pojutrze zaś objedzie prawdopodobnie 
powiat bocheński. J a k  nam wiadomo, przez 
dzień jutrzejszy nie odbędzie się żadna audyen- 
eya, gdyż większą część dnia zajmie Namie
stnikowi objazd wspomnianych powiatów, po- 
czem wieczorem odbędzie się obiad i przyjęcie 
u prezydenta m iasta Dra L e ę ) .

X. Ludwik Kasprzyk, sekretarz Związku Pol
skich Stowarzyszeń katolickich robotników wr 
dyecezyi krakow skiej, znany i popularny dzia
łacz społeczny, k tó ry  w czasie wmjennym szcze
gólnie swą działalność zaznaczył w akcyi dla 
ewakuowanych —■ ciężko zachorował nagle na 
zapalenie w yrostka robaczkowego. W niedzielę 
wieczorem został X. K asprzyk ulokowany na 
oddziale chirurgicznym szpitala św. Łazarza, 
gdzie operacyi dokonał prym aryusz Dr R e c, 
operacya doskonale się udała. X. K asprzyk 
czuje się obecnie bardzo dobrze. Chory przyj
muje liczne odwiedziny przyjaciół i znajomych. 
Onegdaj odwiedził X. K asprzyka osobiście X. 
biskup A natol N o w a k .

Szerokie koła przyjaciół i znajomych życzą 
szanowmemu Pacyentow i jak  najszybszego po
wrotu do zdrowia i społecznej pracy.

Z Uniwersytetu Jagiellońskiego otrzym uje
my następujący kom unikat:

Wobec niemożliwości odbywania wykładów 
na świeckich W ydziałach Uniwersytetu Jag ie l
lońskiego w bieżącym półroczu, Ministerstwo 
wyznań i ośw iaty reskryptam i z dnia 9 paź
dziernika i 26 listopada 1914 dozwoliło, żeby 
nasi uczniowie zapisywali się na innych uniwer
sytetach austryackich jako zwyczajni słucha
cze naszej wszechnicy bez obowiązku im m atry
kulowania się na owych uniwersytetach. Przed 
ogłoszeniem jednak tych reskryptów’ wielu z 
naszych uczniów’ postarało się tu ta j w myśl do
tychczas obowiązujących przepisów o świade
ctwa odejścia i o hnm atrykulacyę na uniwer
sytetach, na których chcieli uczęszczać na wy
k łady  i zapłacili w tym celu taksę immatryku- 
lacyjną. Otóż na wniosek tutejszego rek toratu  
Ministerstwo wyznań i oświaty reskryptem  z 
dnia 7 lutego 1915 L. 8816 dozwoliło obecnie, 
by unieważniono takie świadectwa odejścia i 
inunatrykulacye. Słuchacze, którzy z reskry
ptu  z dnia 7 lutego 1915 chcą skorzystać, winni 
wmieść nasamprzód w tutejszym  rektoracie po
danie o unieważnienie świadectwah odejścia, 
wystawionego z początkiem bieżącego półro
cza, poczem mogą w uniwersytecie, na którym  
są zapisani na w ykłady, prosić o wykreślenie 
swrych im m atrykulacyj i zwrot taks immatry- 
kulacyjnych. Zapis na w ykłady zatrzym uje mi
mo to pełną moc prawną.

Z R ektoratu  Uniwersytetu Jagiellońskiego: 
Kostanecki.

Fatalna „tyrkocina44. 17-letni W incenty Zo- 
m anek miał wczoraj fatalne ostatki, jedząc swą 
ulubioną potraw ę „tyrkocinę11 t. zw. galaretę 
wieprzową, w jakiej opieszała kucharka pozo
stawiła włosy ofiary t j.szczeć, k tó ra stała się po
wodem nieszczęśliwego zakończenia uczty, osta
tniej w’ tym karnawale. Mianowicie jedna ze zło
śliwych szczecin wpadła mu głęboko do gardła 
i spowodowała u Zemanka tendenc je  udławie
nia się mimowoli. Interw encya Pogotowia zapo
biegła tem u groźnemu dla pacyenta niebezpie
czeństwu, a wyjęcie szczeci przyprowadziło nor
malną koinunikacyę gardła z wnętrzem żołądka.

Pużar w Plaszowie. W czoraj popołudniu wy
buchł duży ogień w Podgórzu-Płaszowie, gdzie 
wskutek nieostrożności mieszkańców spaliły się 
dwa domy i stodoła. Pożar wybuchł wr domu 
Nr. 6, własność Jan a  R ajtara , gdzie spalił się 
budynek mieszkalny i stodoła, a nadto sąsiedni 
dom Józefa Gila. Zawezwana aż z Krakow a 
tutejsza straż pożarna stłum iła ogień, który’ 
zniszczył tylko wyższe części budynków. Szko
dy właścicieli są dość znaczne.



Sir. 1. „rjŁUS* N A L u  DU a ia i*  16 Lutego ±915. Nr.

Wiadomości o zaginionych. B A N K  G A L IC Y JSK I
Ogłoszenia o zaginionych umieszczamy w tym dziale za opłatą 1 K. za jeder raz. 

Należytość należy nadesłać z góry.

Piotr Kokolski Antoni K wołek
w  szpitalu p o lo^ ym  */, F e I d p o s t 'p in fre iw . L. 1. Reg. Nr. 2, o-
56, poszukuje brata sw eg o  Mi-j 
kołaja słuch. med. 4 tegc roku, da
wniej zamieszkałego w Wiedniu.

9

Antoni Sw irko
z W iśniowczyka ubecnie Choceń  
Czechy baraki 4 - 6  poszukuje  
swej żony Magdaleny z czw or
giem dzieci. Ktoby o nich w ie 
dział raczy łaskaw ie donieść  

pod powyższym  adresem.

Artym Zyruk
kapral k. k. Cholerabaracken  
in Miskolcz prosi o adtes żony  
Heleny i jej siostry Petroneli 
Krzaczek, pochodzących zBrze-  

żan —  Galicya

Karol Srokowski
obecnie Cholerabaracken M is
kolcz —W ęgry— prosi o łaskaw e  
w iadom ości gdzie przebywa żona 
jego Józefa z czworgiem dzieci 
ze wsi Hrulcze dow  Podhajce  
i k zy z 55 p p. Albin Pod- 
bielski i Michał Srokowski, 

brat stryjeczny.

Ktoby mógł podać adres Kata
rzyny Bacy k z dziećmi Miecią 
i Emilią ze Sambora niech ła 
skaw ie  poda adres. Antonina Pie
niążek, Budapest. Fasor utca 25 6.

becnie znajdujący się w Reser- 
vespital Nr. 2 Albrechtskaserne  
Abt. Nr. i,Zimmer 125 Wien 2/8  
poszukuje sw e g o  stryja ks. An

toniego Kwolka z Jasła.

Antoni Bober
kierownik sz ko ł y  z Tulig łów -- 
powiat Rudki, obecnie ranny w 
Volksgartenspital Nr. I. Abt. V. 
Linz, prosi o w iadom ość o żo
nie Michalinie z W erbowskich  
Boberowej z synkami Tadziem 
i Zdzisiem, o rodzicach, tudzież 
o bracie B a i t ł o m ie j u ,  jedn. och.  
19 pp. obr. k r a j ,  o których o d ;  
połowy s i e rp n i a  niema ża dne j  

w i a d o m o ś c i .

filia handlu i przemysłu
w  K r a k o w f o ,  R y n t t K  0 ł .  L  2 5

otwarty c o d z i e n n i e  z wyjątkiem n i e d z i e l  i ś w i ą t  
od godziny 9 do 12 przedpołudniem.

K a s a  B a n k u  przyjmuje wkładki na książeczki 
w kładkow e i rachunek bieżący, wypłaca zwroty,  

przyjmuje spłaty rat  hipotecznych i weksli.

W ypłata wkładek, złożonych obecnie, nie podlega 
ograniczeniom moratcryjnym.

BANK GALICYJSKI DLA HANDLU 1 PRZEMYSŁU
urzęduje również w Wiedniu,  I., Am Hof, 7. parter. 
^Gmach c. k. uprzyw. austr. Zakładu kredytowego dla 

handlu i przemysłu).

w Krakowie, Pilarska 1
otwarta codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt

o d  9 - t * J  d o  1 2 - i e j  w  j p o Ł

Przyjmuje wkładki i oprocentowuje t .kowe 
po 4 1/2°/o od dnia złożenia, wypłaca  zwroty, 
przyjmuje spłatę rat hipotecznych, weksli etc.

Powia towa Kasa Oszczędni ści fcr/ędujc 
również w Wiedniu,  w lokalu „Ustredni B nka“, 
I,, Schottenring 1. od godz. 10-tej do 12-tcj w poł. 

pfzyjnitije wkładki i wypłać - zwroty.

P ofm fcny id o  ny

pom ocn ik
'Z działu kciouialnego do firmy

! We»|£iec£i Olszowski
i Kraków — Mały Rynek.

5 kg lom arańczy  malinowych K 3 60 
5 „ kalafiorów  ..................... K3'20

franko za pobraniem

Biov. Spanghera. Trjesl

U

C. k. porucznik, Leopold Ba
licki, Land-turmbat. 1/33 Feld- . 
post 41, prosi o bliższe w iado
mości co do swej żony. Jadwigi 
Balickiej, zamieszkałej do czasu ,

p r o w l n c y l  a a b jH rf m i n  to n x n lw 4ącyck miejscowi, ś c ie li
.GŁOS NARODU

W ald Mendel
Eisenb. Sich. Abt. M ościska tym
czasow o  w Ujściu ruskiem obok  
Dukli, poszukuje żony Chaii wraz 
z rodziną, która wyjechała z Mo
ścisk w  niewiadomym kierunku.

Siaczyński Szymon
obecnie: D eutsche Klinik, Ab. 
prof. Schmidt 108. Prag, poszu
kuje żony Anny Siaczyńskiej  
z Szybalinowa powiat Brzeżany,  
matki Tekli Siaczyńskiej z Ko 
ropatnik powiat Brzeżany i Jó
zefa Adama z Koropatnlk powiat  
Brzeżany i prosi o adresy sw o  

ich znajomych.

Gyula Nlkolaus
Inf. Reg. Nr. 45. obecnie w  Ma- 
rodenhaus d. Roten Kreuzes II. 
Abt. in Illir. Feistritz Krain, po
szukuje sw oich  rodziców. Łaska
w e  w iadom ości uprasza pod 
 pow yższym  adresem.

Stanisław  Turzański
z Rzeszowa obecnie  w  szpitalu  
na Morawie w  Trebiczu Lazaret 
Zamek. Poszukuje swej żony 
Anny z córką 8-ietnią Zofią. 
Ktoby wiedział o jej pobycie  
raczy łaskaw ie  donieść pod po 
_______ w yższy m adresem._______

G rzegorz Dubas
były konduktor M. K. Elektry 
cznej we Lwowie, obecnie Ober- 
swej przy F. J. B. 18., poszukuje  
jager żony z trojgiem dzieci pod 
adresem : Res. spiral Turnhalle 
in Wiirbenthal. Ostreich Schleis.

----------- zy aczows^o-----------  Bautsch (Morawy) - Czermin Bruno.
J a n  G ą s i o r o w s k i  B ia ła  — Fr. Sohmalh ^z, 

z Borysławia poszukuje żony B o g u r r in -D w o rze c  -— K. Schmelzer.
Erazminy z dziećmi oraz Ks. C z a .  D u n a j e c  -  H. Walicka.
W ojciecha Karasia i Ks. Adama | J
Chlebińskiego. — Wiadomości l L i e s z y n  ul. Stefami Księgarnia „Stella .
uprasza pod adresem: Jan G ą - i „ ul. Jahna .„Dom Narodowy" —  K. Kotasówna
siorowski, k, k. Milit Eisenbahn. r v . . . , m  o  u ' i

Sicherungsabteilung. Krynica, i  O ziedz ice -D w ^ rzec  Kar. Schmelzer.
 — :  Dziedzice Sp. spoźyw. — Gaj J.
Ktokolwiek by znał adres żony Freudenthal (Stesk austr.) — Thiel 1. M. 
mojej Antoniny, która uszła na _  . t r> ■ r. -
W ęgry, raczy łaskaw ie  podać rrydek Oreł Fr. i Synowie.

mi rakowy pod a d r e s e m : Fnsbruk Erlerstr. 3. — F. Kaltschmid.
Józef Drewko Jordanów — Białonski J.

Kalwarya gł. trafika — Banaś
K o zy  — T. Byrski.

Marya M azurkiewicz j K rzeszow ice — Kółko roln. S t. Polaczek 
z Biecza (Galicya) obecnie w  Kąty   A. Bier

„ — Maks Pipersberg.
Maków — E. Glatman.
M ilówka — Franciszek Knopp.
ML B oleslav (Czechy) — Nesnera Pavel
Mor. Ostrawa — Pospisil, księg. lud.

* „ — Adolf Perout.

Grybów Poste restante 22 O d
dział żandarmeryi.

Reporyi (w  Czechach obok Pragi)  
pros* o adres swej bratowej 
E l ż b i e t y  M a z u r k i e w i c z o w e j  

z Biecza.

Ktoby posiadał jaką w iadom ość  
o legioniście ze L w ow a

Adamie Frvdlu

P 01"  -  J- Witkowska.
Nowa Góra p. Krzeszowice — T ead a r  Lasoń 
Nowy Targ — H. Teichner.

,, — B. Massatsch.

dziców  pod adresem: Maniowy  
p. Harklowa (w szk le ludowej)  

pcwiar Nowy Targ,

Stanisław  Cebula
poszukuje swojej żony Katarzy
ny i bratanicy Zofii Cebulówny.  
Ktoby cośkolw iek o nich - w ie 
dział, raczy i łaskaw ie o mnie 
zawiadom ić lub mnie da znać  
pod adresem : Stanisław Cebula, 
Eisenbahn-S.cher. Abt. Krynica- 

Zdrój.

Antoni Terlecky
ur. w  Utycznie w Galicy i, należ, 
do Land. Inf. Reg. Nr. 33, V. komp. 
obecnie w Marodenhaus d. Ro 
ten Kreuzes II. Abtail. in Illir. 
Feistritz, Krain, poszkuje swej  
żony z dwojgiem dzieci. Łaska  
w e w iadom ości uprasza pod po

w yższym  adresem.

Jan Rzeszoś
nadkonduktor kolejowy ze Lwo
w a obecnie w  Nowym  Sączu  
w kasam i obrcr \  krajowej, po
szukuje syna swego Jana Rze- 
szosia pomucnika handlowego.

Ktoby ze znajomych wiedział  
o jego pobycie raczy łaskaw ie  
donieść pod podanym adresem.

Michał W iniarski.
Drużków pow. Horodenka prosi 
o łaskaw e podanie sw ego  adresu 
wszystkich Krewny, li i kolegów  
pod adresem: M i c h a ł  Winiarski 
k. u. k. L. Inf. Reg Nr. 32. Masch. 
Gew. Abt. II. Komp. Bautsch  

Mahren.

Marceli Ściobłowski
oficer Leg. polsk. Insbruck (Ti-  
rol) Garnisonsspital I Abt. Zug 
34. prosi o podanie wiadomości, 
w zględnie adresu matki Anny 
i kuzynki p. Wandy M ycawko-  
wej —  zamieszkałych przedtem 

w Samborze.

Andzej Koziołko
z Jarosławia, w ieś  Piskorowice,  
obecnie w Ridau poszukuje swej  
żony Maryi Koziołko z 5 cioma  
dziećmi. Ktokolwiek by o nich 
wiedział, raczy donieść pod po

wyższym adresem.

Jan Mycek
ranny, w Ver. Rekonv. Haus 
Graz, Mtinzgrabenstr. Dominika  
nerkloster, prosi o w iadom ość  
o swojej żonie Katarzynie i ro
dzicach z Pierzchnego Jaślany 
pow. M ieleckiego. —  Również  
inni ranni żołnierze z powiatu  
M ieleckiego, znajdujący się w  
tym samym szpitalu proszą o wia
dom ość o krewnych i znajomych

Opawa Johannsgasse 2. —  Anna Brzeska 
Orłowa Śląsk austr. — J. Nowak.
Oświęcim  — Księg. kolejowa.
P r i b  r — Basek Z. drive Alois Busek.
P r i w o z  k. Mor. Ostrawy — K. Mii i lor 

,  — ]■ Kociel.
„ „ „ „ — K. Schmel-er

Ranka — L. W. Moskalski.
Skawina — Zapałowicz J., portyer kolei 
Skoczów Śl. austr. — Józef Kobiela.
S u c h a  — Księgarnia kolejowa.

„ — Edward Krupka.
„ — Ignacy Porzycki.

Szczakow a — Folga J.
Szczaw nica — S. Semmel.
W a d o w i c e  — Księg. Fr. Foltina.
W i e d e ń  11. dworz. kol. półn. — K. Schmei i»r 
WTeliczka — Rusecki.

— Mandziejowa N
— Księg. kolejowa.

„ — Fr. Głuszek.
— Księg. L. Zwolińskiego

„ Podhalańska.
„ — P. Petecki.

Ż y w i e c  - Księg. P . Bielewicza

NA P O S T NA P O ST

Śledzie
w wielkim wyborze i tanio po 
leca chrześcijańska Spółka han

dlowa —  Jagiellońska 1. 9.

L  141749/914. 
1. a.

Z a k o p a n e

F'odaj<i się do publicznej wia
domości, iż celem oddania w przed
siębiorstwo dostawy obuwia dla 
straży pożarnej i zakładu czysz
czenia miasta na przeciąg roku 
1915, odbędzie się w niątek dnia 
19 lutego 1915 roku w W y 
dziale I. a. (ekonomicznym) Ma
gistratu piętro II. drzwi Nr. 22,
0 godzinie 12-tej w południe, publi
czna licyfr.cya przez otwarcie z ło
żonych p -iumycli i znaczkami na
1 Koronę ostemplowanych ofert. 

Wadyum wynosi 500 koron.—
Kwotę tę należy poprzednio zło
żyć w Kasie miejskiej i do oferty 
dołączyć kwit depozy.owy.

Biorący udział w licytacyi wi- 
j nien ofertę podpisać własnoręcznie 
1 i zamieścić w niej oświadczenie, 

iż zt.a dobrze waruirki licytacyjne 
i że zobowiązuje się do nich ściśle 
stosować.

Warunki na powyższą dostawę 
wydaje się w Wydziale I. a. Ma
gistratu w godzinach przedpołud
niowych codziennie do dnia licy
tacyi włącznie.
Magistrat stoł. król. m. Krakowa 

dnia 3 lutego 1915 roku.

I M  - ' . V

Antoni Berezow ski
landsturmist i, k k. Reservcspital 
in Seebach bei Villach, Karnten 
Drosi o łaskawa w iadom ość o żo
nie MARYI BEREZOWSKIEJ i 

krewnych.

Żołnierz pełniący służbę przy 
Div. Telephon na placu walki, 
dowiaduje się, gdzie przebywa  
obecnie jego matka Anna Pen- 
cowa wraz z rodzeństwem za
mieszkała przedtem w 1 iłrbii 
ad Rozwadów, oraz brat Ks. Ro
man Penc przedtem w Łańcu
cie. Ktoby wiedział o ich obe- 
cnem miejscu zamieszkania ra
czy mię uwiadomić Feldpostkartą  
pod adresem: Leopold Penc —  
Div. Telephon 45. FeldpOst 86.

Julian Harasowski
Res. Sp 2 A. w Hodoninie po 
szukuje swej rodziny. Ktoby co 
kolwiek o niej w iedział raczy 
łaskaw ie  donieść pod powyższym  

adresem.

Piotr Hrabowy
rez. korporał rgm. nr. 89 obe
cnie w Wiedniu XVI. k. k. Wil-  
heiminen Spital Filiale Arbeiter 
heim poszukuje swej żony T oń-  
ki ż 2-giem dzieci z C hiszow ic  

powiat Rudki.

i NA
x i a t 93cs ' . . łr b s s Ł B  Tysj?e robotników i robotnic z d r o w y c h ,  z n a j d z ie  z  jęc i

cl
£ j
u  iPOST

poleca się znakomite k a r p ie  Z a t o r s k ie  po ce- 'p *  

nie 2 Kor. 40 h. za 1 klg. — Sprzedaż karpi f i  

odbywa się codziennie w sklepie n a  p I l C U  
Szczepańskim I. 8, oraz na tymże placu 

^  na stanowiskach 1argowych, nadto w Podgórzu 
na rynku głównym we środy i piątki.

i
f i

cie
w e dworach w Czechach i na Morawach od marca. — Zgło
szenia tylko listowne pod a d r e se m : Bronisław Krasicki, Biuro 

robotnicze w Krakowie, u1. G ołębia Nr. 18.
Zamieszkali chw ilow o poza Gaiioyą, będą do miejsc wysłani 
M i e s z k a j ą c y c h  w Gaiicyi  załatwię w Bwthni i Oświęcimiu.

W ażn e  dla płacących podatk i!
O ulgach i opustach podatkowych, jakie przysługują 

ludności na podstawie najnowszych przepisów ustaw 
i rozporządzeń ministeryalnych z powodu obecnej wojny, 
udziela bardzo dokładnych informacyj M n r O  „ S & E I
w Krakowie, ni. Krowoderska Ł. 26.

T Spi
w ychodźców  galicyjskich na pod 
stawie ogłoszeń, które się od po
czątku ewakuacyi w polskich  
pismach pojawiły, ułożyła Fran

ciszka Stoeger Haeckerowa  
Kraków, Rynek 30. 

i każdemu bezpłatnie udzieia 
informacyi. Na listy odpowiada  

odwrotnie.

Mnmłistracyę
reilaośd

przyjmie ukończony prawnik, 
właściciel realności. Zgłoszenia:  
Biuro informacyjne Grohle 1. 8.

W łaśnie opuściło prasę!
Ł a t w o  i s z y b k o  p o  c z e s k u

nauczy się każdy, jeżeli nabędzie

K B Ł A H Y  i P ro f. Dr. S I M K A  
Praktyczny

podręcznik naukowy czeski z rozmowami
Cena K 1'—, oprawne K 1 '30 pocztą o 10 h w ięcej. —  Dostar
cza każaa księgarnia, jakoteż Jan Svatek, księgarnia w Cz. Bu-
dziejowicach Czechy. — K w otę można nadsyłać w znaczkach  
pocztowych. —  W tejże księgarni można dostać polskie słowniki,  

polskie kalendarze i polskie książki do nabożeństwa.

K A S A  O S Z C Z Ę D N O Ś C I
i kredytu katolickich właścicieli realności w Krakewie 

ulica Lolfweia I. 14
urzęduje bez przerwy w dnie powszednie c.d godziny 10-tej do 12-tej rano

Przyjmuje wkładki na oszczędność i oprocentowuje 
po 5 V2°/o od następnego dnia złożenia oraz opłaca po 
datek rentowy lV20/° z własnych funduszów.

Przyjmuje członków i udziela pożyczek wekslowych 
i hipotecznych pod warunkami dogodnymi.

Dłużnikom swoirn zaleca częściowe spłacanie za
ległych długów i odsetek,  gdyż po upływie moratoryum 
może Kasa zażądać  spłaty całej kwoty dłużnej.

Dyrekcya.

!
URZĄDZONA W EDŁUG N A JN O W SZY C H  WYMAGAŃ

FABRYKA WYROdOW MASARSKICH

JOZEFA B IH iłK A
W  KRAKOWIE. FLORYAŃSKA 51,;FI!l3: SZPiTALNĄ 19.

POLECA W ZAKRES MASARSTWA WCHODZĄCE WYRORY 
W JAK NAJLEPSZYM GATUNKU 1 O WYBORNYM SM aKU,

PRZESY ŁK I O DW RO TNĄ  PO C ZTĄ  ZA PO B R .I I PRZESJ

b  aWBHESBaC8P
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UaRicwo opniwałMU

f t tryka m%i atoar iktacz. I apaa. Iw nltsyrk
m * flraą

R. R Ż Ą C A  i C H M U R S K I
*  l r « t » » l » ■) tw . O artro d r L. 4. 

wyrtbił p*«t kaatrotą ktMMłsfł Prxeo»yał»wej T*w. Lafcarttteę) 
krak. p jn c o a i prze* tok Towarzystwo

?  Utwezae: odpowfaUifącc ikłuora d n a .  woówi:
BilMskto). wte* SefterskteJ, VfcfcT. abmct,
tudziea spoc.nM  loentezo Jak: litową, broorawą, jodłową, tatntntą, 
kwaśną, ona iaae wwdy ntiseratae z przepios proL JawwdMege a  
Sprzedaż caąaUnw* w apt. I drofoeryack. Cendk> na lądrnlk damo. >

■ a r  .. . . . . . . . .    u P

Fortepian długi
w dobrym stanie tanio do sprze
dania —  Kraków, Bli :h L. 8 
II. schody III. p. Nr drzwi 20,

o  >

f u p u l ę
złoto, s reb ro , b ry lun ty  plae.ąc naj
wyższą cenę. — Jó zef Gyankie- 
w iez, K rakuw , u lica  D ługa i. 1U.

Układ św.
dla osierocenych chłopców fundacyi Pio
tra Michałowskieco załoZony w i. 1Ł48

w Krakewie 
przy ul. Karmelickiej I. 66.
ma na składzie: rośliny donlozkowo, 
oyklameny, prymulki, palmy w wiolklm 
w y b ir i*  I t. p. oraz nasiona ogrrAowo 
I pastrwno, drzowka owocowo płonne 

1 karłowe, krzewy ozdobno 
Wykonujo ło i  bukinty, wiązanki, koszi, 
kwiatowo i wieńce pogrzebowo, —  deko- 

raoyo sal.
Są do nabyoia zloainiaki.

82-letnia staruszka
wdowa po  weteranie z r. 1863 
utrzymująca syna i córkę n im '  
czalnie chorych, prosi o wsp  
Ł askaw e datki przyjmuje Acim, 

„GW kn N ^ ro r)u “ .
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